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G A Z E T A  P O L I C Y J N A .
W v r h m D i  codzienn ie ,  nie  w y ta c z a ją c  ś w i ą t  u r o c z y s t y c h  i  n i e d z i e l . - P r e n u m e r a t a  ro c z n a ,  rubl i  s r .  3 kop ie jek  6 0 j . t p . 2 4 ) ,  
k w a r ta ln a  kop ie jek  s r .  9U (zip b) a m ie s ię c z n a  kop.  s r .  30  (zip. 2). Życzący  m .e c  o d n o s z o n ą  do do m u ,  d o p łaca  nnes ięcz n .e  

kop .  s r .  5 (gr.  10). E g z e m p la rz  p o jed y n czy  kosztu je  kop ,  s r .  2 i / a  (gr 5).

Dnia wczorajszego ogodz. 1 0 ł /2rano, N a j j a ś n i e j s z y  

P a n  w  tow arzystw ie Jego Ces. W ys. Następcy T ronu, 
Jego Ces. W ys. W ielkiego Księcia K o n s t a n t e g o  M i-' 
k o ł a j e w  i c z a , JO . Księcia Namiestnika król., udać się 
raczył do wsi W o li, gdzie odbyły się m anew ra wojsk 
z ogniem , pomiędzy wsiami W o lą , G orcam i, Odoiona- 
m i, Blizną i Chrzanowem . —  Q  godzinie 7-ćj w ieczo­
rem  I c h  C e s a r s k i e  W y s o k o ś c i  Następca T ronu i W ielki 
K siążę K o N s t a n t y  znajdowali się na w idow isku danćm 
w  teatrze w  Pom arańczam i w  Ł azienkach , gdzie był 
także letro Książęca W ysokość K siążę Hesen-Kaselski, 
przybyły w dniu wczorajszym do W arszaw y.

C zęść  U r zę d o w a .
—  Z  Petersburga  20tcrzeźn ia  (2 p a źd z ie rn ik a ).— 

Rada P aństw a, w połączonych departam entach praw  
oraz spraw  cywilnych i duchownych i w  ogólnćm ze­
braniu, rozpoznawszy wniesioną, z pow odu niezgodno­
ści zdań, z ogólnego zebrania trzech pierwszych de­
partam entów  Rządzącego Senatu kw estję o nabyw aniu 
p raw  do szlachectwa dziedzicznego przez dzieci cudzo­
ziemców, urodzone w  Rosji, Najwyżćj zatw ierdzoną d. 
14-go iipca opinją uchw aliła, w  uzupełn ien iu  artyku­
łó w  odpowiednich zbioru praw  postanow ić: 1) O dtąd 
na przyszłość ci z cudzoziemców, którzy nabyli lub na­
będą w  służbie rosyjskićj rangi, nadające szlachectwo 
dziedziczne, nie mogą być zatw ierdzani ani sami, ani 
ich potom stw o, w  szlacheckiej godności, jeżeli nie w y­
konali, lub nie wykonają przysięgi na poddaństw o Rosji. 
2) Dzieci p raw e tych z rzeczonych cudzoziemców, k tó­
rzy zmarli przed wydaniem obecnego postanow ienia,

nie wykonawszy przysięgi na poddaństw o Rosji, za­
tw ierdzają się w  godności szlacheckićj w  takim tylko 
razie, kiedy same wykonały lub wykonają przysięgę na 
poddaństw o. 3)Nieletnie tych cudzoziemców dzieci po­
zostają do czasu pełnoletności w  prawach, nabytych 
przez służbę ich ojców; jeżeli zaś po zupełnćm  dojściu 
do pełnoletności w ciągu  dwóch lat nie wykonają przy­
sięgi na poddaństw o Rosji, natenczas nie policzają się 
do szlachty dziedzicznćj.

W edług  najświeższych wiadomości z Tyllisu, docho­
dzących do dnia 5 (17) w rześnia r. b., w eiągu  ostatnich 
7-m iu dni, zachorow ał w  tćm mieście i um arł na cho­
lerę jeden tylko u rzędnik ; w, innych miejscach kraju 
Zakaukazkiego, epidemja znikła zupełnie; natom iast zja­
w iła się ona pow tórnie w  tych samych miejscach w 
Persji, zkąd p o czą tk o w o  przeszła do Gruzji. Prócz in­
nych m iast, cholera grasow ać zaczęła w  Taurydzie, 
gdzie w  ostatnich dniach zachorow ało osób 40, z tej 
liczby zm arło 15.

Rada adm inistracyjna postanow ieniem  swćm  z dnia 
26  sierpnia (7 w rześnia) r. b. zapis rs. 6 0 0  na rzecz 
KK. B onifratrów  w  Lublinie przez M ałgorzatę B aliń ­
ską  testam entem  pryw atnie na dniu 1 kw ietnia 1846 
roku sporządzonym uczyniony, jakotćż zapis przez W oj­
ciecha D obrow olskiego, testam entem  urzędów  me na 
dniu 18 (3 0 ) października 1845  r. sporządzonym po­
czyniony, jako to : na fundusz stały  dla ubogich w  mie­
ście K ow alu kop. 75  rocznie, zatw ierdziła.

B iuro  Warszawskiego O b e r - Policmajstra. —  W zyw a 
niniejszćm następujące osoby a mianowicie: p. Adama
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i Emilję M oszczeńskich dawniój spółwłaścicieli dóbr 
B iechn io w a  w  okr. Kieleckim, nr. 7 1 ,8 8 6 : — p. W is z ­
n iew skiego  b. majora b. w. p., nr. 7 3 ,7 7 3 ; —  p. D ar-  
gusz  A dama, nr. 70 ,125 ; —  p. A ntoniego  Aleksandra 
Jab łońsk iego  starającego się o paszpor t  do R z y m u ,  nr. 
5 8 ,9 8 5 ; — p. P ien iążk ow ą  i su k ceso rów  p. H ieronim a 
T oruńskiego niegdyś kom ornika o kręgu  S ta n i s ł a w o w ­
skiego, nr. 7 4 ,5 9 1 ;—  M ajew sk ą  A n n ę  d aw nie j  trak tjer-  
nią  w  mieście W y łk o m ie rzu  u trzym ującą ,  nr. 45 ,2 6 4 ;-— 
familję dym. żo łn ierza wojsk  Ces.-Ros. Jakóba  A tm ia- 
now skiego, nr. 7 4 ,2 9 5 ; —  i familję lub sukcesorów  
zm arłego  żo łn ierza  w ojsk  Ces.-Ros. Jakóba  syną  J an a  
Koryckiego, nr. 7 3 ,7 2 9 ; —  ażeby się w  sw ych  w ł a ­
snych in teresach  zgłosiły  do b iu ra  policji tutójszój.

B iu r o  W a r s z a w s k ie g o  O b er-P o licm a js tra .  —  P P . 
w łaściciele  i rządzcy dom ów  zw rócą  baczną uw agę  na 
poniżój w ym ien ione  osoby, a m ianow icie: W alen tego  
B ącelaka (lat 50) i P io tra  Sornerfeld (lat 35) o kradzież 
obw in ionych , przez sąd  policji popraw czój w ydz ia łu  
K aliskiego poszuk iw anych ;—  Ignacego K u rn a to w sk ie ­
go (lat 30) u rodzonego  w e  w si W ro n in o , pow . P ło ­
ckim , o s ta tn ie  zam ieszkanie w  r. 1841 w e w si K oźla- 
rzew ie , tć jże  g u b er. m ającego, o o szu s tw o  i in n e  p rze ­
s tę p s tw a  obw in ionego , a p rzed  w ym iarem  sp raw ied li­
w ości pod p rzybranem i nazw iskam i K arola Szulc, Ja s i-  
żaka vel Jasieczka ukryw ającego  się, um ie jącegodob rze  
p isać po po lsku  i z w szelką  trafnością  naśladującego  
podpisy na sfa łszow anych  przez  siebie św iad ec tw ach ;—  
Jadw igę  S zym ańską (lat 20) za kradzież na osadzenie 
w  dom u p op raw y  skazaną i p rzed  w ykonaniem  tego 
w y ro k u  z m iejsca sw ego  zam ieszkania w  m ieście L i­
p n ie  zbiegłą; — P a w ła  Izdebsk iego  (lat 40) o sta tn io  w  
m ieście C iechanow ie, pow . P rzasnysk im , zam ieszkałe­
go, obecn ie  z poby tu  n iew iadom ego za kradzież na 3 
m iesięcy dom u p op raw y  skazanego;—  K ata rzy n ę  z n a ­
zw iska n iew iadom ą (lat 26) w  r. b. w  m ieście S an d o ­
m ierzu  w  s łu żb ie  do dzieci zostającą, o w ystępek  co 
do życia o b w in ioną ; —* B ern a rd a  A dom ajtysa (lat 35) 
i B erna tu sa  K lejna cyganów , o kradzież koni o b w in io ­
nych, p rzez  sąd  policji popraw czó j w ydzia łu  K alw ary j- 
skiego poszu k iw an y ch ;— W incen tego  N ow ickiego (lat 
27) poprzedn io  w  m ieście K a lw a rji zam ieszkałego, a 
te raz  z p o by tu  n iew iadom ego za p rzen iew ierzen ie  na  
3 -m iesięczne zam knięcie w  d o m u  po p raw y  skazanego;—  
Józefa P e jk c rta  p iw o w ara  (lat 52) o zb ro d n ią  kradzieży 
p raw n ie  poszlakow anego  z w si G rodzice, o k ręgu  Lelo- 
w skiego zbiegłego; —  G otljeba M arjanczyk (lat 26) z P ru s  
pochodzącego, o k radzież p ra w n ie  poszlakow anego; —

K azim ierza B ukow skiego nazw anego  S tolarczykiem  lat 
24) przez sąd  policji popraw czej w ydzia łu  Ł ęczyck ie­
go poszuk iw anego ; —  T om asza S ta ro s tę  (lat 50) w łó ­
częgę z gm iny Ujazd, o k ręgu  B rzezińskiego, pochodzą­
cego, p rzed w ym iarem  spraw ied liw ości za kradzież u -  
k ryw ającego  się; —  M arjannę K on ieczną  (lat 33) o s ta ­
tn io  w gm inie Jaw o rzn o , pow . W ieluńsk im , zam ieszka­
łą , za kradzież na m iesięcy 6  zam knięcia w  dom u p o ­
p raw y  skazaną; — Ire d e ry k a  S zm idt przybierającego  
także nazw isko  K aro la  I  rój (lat 24) o zb rodn ią  k radz ie ­
ży obw in ionego , przez sąd policji popraw czój w ydzia łu  
P io trk o w sk ieg o  p o sz u k iw a n e g o ;— Jan a  G rabow skiego  
cygana (lat 45) o zb rodn ią  kradzieży o b w in io n eg o , p o ­
przednio  w  gm inie B iernaty  Szlacheckie, w  o k ręgu  Ł o- 
sickim , zam ieszkałego; —  K ryszto fa  S tącho ra  vel K a- 
czałę  (lat 28) o kradzież obw in ionego  z gm iny O poczka 
pow . Zam ojskiego zb ieg łego ; —  a jeże liby  k tó ra  z n ich  
w  ich posesjach zam ieszkanie ob ra ła , najb liższą w ład zę  
policyjną zaw iadom ić o tern n iezaniedbają.

W ia d o m o śc i m iejscow e.
JW . Tęgoborsk i,  ta jny  radzca, dn ia  w czorajszego 

p rzy b y ł z W iednia.
W  d n iu  w czorajszym  przyby ło  do W arszaw y  koleją 

żelazną osób  2 6 6 , w yjechało  3 2 5 .
W czoraj o godzinie 11 w  nocy w  dom u pod n r. 2 3 2 4  

przy ulicy Dzikiój położonym , w szczą ł się  pożar, s k u t­
kiem  k tórego  sp ło n ę ła  w o zow n ia  i s ta jn ia; dalsze sz e ­
rzen ie  się ognia, przybycie s traży  ogniow ój p rzy tłu m iło . 
P rzyczyna pożaru  d o tąd  n iew iadom a.

Na w czorajszej g iełdzie W arszaw sk ie j za listy  z a ­
s taw n e  b ia łe  now e za 100  zł. oprócz k u p o n u  żądano 
rs. 14 kop. 5 8  (złp. 9 7  gr. 6), d aw ano  rs. 14 kop. 5 6  
(złp. 9 7  gr. 2 ); w a rto ść  ku p o n u  od lis tó w  zastaw nych  
kop. l 8 ' / }-

P R Z Y JE C H A L I D O  W A R S Z A W Y
B ykow ski R afa ł ob. z Z dżar n r. 6 0 3 , B ortk iew icz  

B o lesław  ob. z I ło w ie  n i\ 4 7 6 , B itn e r  Jan  ob. z Mi- 
chałk  n r. 5 0 0 , C zartkow sk i N esto r ob. z G rab k o w a  n r . 
5 8 4 , D em bińsk i Sylw . ob. z N ieznanie n r. 5 5 6 , D em st 
Je rzy  ob. z A u s tr ji  n r . 5 5 6 , D zierzb ick i A dam  ob. z 
M arjenbad  n r. 4 1 4 , G ro n au  Jan  lekarz z P io trk o w a  
n r. 6 0 3 , G órecki Jó z e f  ob. z P io trk o w a  nr. 4 6 7 , G na- 
to w sk i W aw . ob. z O b rą b  n r. 3 6 9 , G odlew ski Ign . ob. 
z Ł om ży  n r. 2 6 8 4 , G ilenszm id t jen . arty l. z W inn icy  
n r. 1 729 , Hall H en. kup . z O dessy  n r. 6 3 4 , Is la jb e r 
W in . kup. z W ro c ław ia  n r . 4 8 2 , Je rzm an o w sk i K aro l 
ad w o k a t z R adom ia n r. 5 5 0 , K ow nacki K aź. ob. z R e -



g n o w a  nr. 5 7 0 ,  K iihn  Karo! o b . z  S k ie row a nr. 6 0 3 ,  
L ilpop K arol aptek, z W ro c ław ia  nr.  2 9 1 1 ,  M ar o w s  i 
A dam  p a tro n  z P łocka nr. 5 5 6 ,  Mroczek Jacek ob. z 
S a m o w ie ń  nr. 2 6 8 4 ,  M alanowski Lud. ob. z T a rn ó w k a  
nr.  2 6 3 4 ,  Majewski E razm  dok. z C harko w a  nr.  4  Ib , 
O pitz  W ła d .  ob. z P io t rk ow a  nr.  6 4 0 ,  hr.  O żarow sk i  
s z t a b s -kapitan gwardji z Paryża  nr.  1252 .  P rzyby łow sk i 
T om . o b . z  Skupisk  nr.-2668, R ybiński Leon ob. z P ru s  
n r  5 8 5 ,  R osse ł  O t to n  dok. z YViszanki nr. 3 8 9 ,  Salin- 
crer S tań . kup. z W ro c ła w ia  nr. 3 8 5 ,  S łonczyńsk i A n t .  
ob. z Jag o d n e g o  nr. 6 2 5 ,  Szem bek Jó ze f  hr.  z gub. 
Podolskiej nr. 61 3 ,  Sieklucki Hipoli t  ob. z Lasocina 
nr. 8 9 ,  T ones  J an  kupiec z Lipska nr.  4 9 6 ,  książę Te- 
n iszcw  j e n . -maj. z Uściługa, W o ło w sk i  Teofil ob. z I w a ­
n ow sk iego  Sioła nr.  5 7 0 ,  W ojciechow ski A u g u s t  ob. 
z Ł o m n y  nr. 6 2 5 ,  Zielonka Flor. ob. z B udzynka nr ,  
4 9 5 ,  Zieliński Józef  ob. z Gdańska nr. 6 2 5 ,  Z a rę b s k i  
A u g u s t  o b .z  Radomia nr.  372 .

w y j e c h a l i  z  w a r s z a w y .
Bejer W ilb. ob. z n ru  6 4 1  do O b rę b ó w ,  Bochiński 

Maciej ob. z n ru  2 6 8 4  do Białołęki, Banckiewicz Aleks, 
ob. z n ru  5 0 0  do  G arwolina, Bromirski S tan .  ob. z n ru  
1 3 4 6  do Ł a z ó w ,  Chodecki W oj. ob. z n ru  6 3 4  do K o- 
szew a ,  Czechowicz Belini ob. z n ru  5 8 4  doM ajk , D ro-  
jew sk i  J an  ob. z n ru  6 2 5  do P rzew o d o w a ,  H u b e  W i ­
k to r  ob. z n ru  4 7 2  do K rako w a ,  Leszczyński Lud. ob. 
z n ru  6-34 do Platy, L iebert Je rzy  ob. z n ru  6 0 3  do 
Szczytnika, Lotich  D aw id  ob. z n ru  1 5 7 4  do W ro c ła ­
w ia , Ł ub ieńsk i  Hen. ob. z n ru  1 0 6 6  do G uzow a, M a­
th ias  Felic. ob. z n ru  2 6 8 4 ^ ł o  Kielc, Mokrski H ip .ob .  z 
n ru  5 8 4 doP odem bic ,  O t to J a n o b .  z n ru  l 5 7 4 d o K a m i e ­
nia Piasecki Jan  ob. z n ru  5 0 0  do Kraśnicy, Raczyński 
Marceli ob. z n ru  6 3 4  do Lublina, l la jkow ski W oj. ob. 
z n r u  5 2 3  do O gorzelew a, Skrodzki E u g .  ob. z n ru  
6 0 3  d o  N iew iadow a, W ieczorkow ski Ig n .o b .  z n ru  6 0 3  
d o  Szczytnika, W olski Leon kup. z n ru  6 0 3  do Radomia.

Ważniejsze zdh%rzenta zaszłe 
w Królestwie.

W  d n iu  8 z. m. znaleziono w  gminie O p a tó w k u  z w ł o ­
ki męzczyzny zu p e łn e m u  zepsuciu  u ległe  i z tego p o ­
w o d u  do rozpoznania  niepodobne.

W  d n iu  12 z. m. w e  wsi R o gó w  gu ber .  Radomskićj. 
Mikołaj Zajączkowski, pilnujący ogrodu, przez n iew ia ­
dom ych zb rodn ia rzy  życia pozbaw ionym  został.

W  d n iu  13 z. m. w  gminie J a w o rz n o  p ow . W ie lu ń ­
skim, A nton i  Snila w łośc ian in ,  łat 2 6  liczący, pracując

przy reperacji s t u d n i , o b e rw a n ą  ziemią przygnieciony, 
życie postradał.

W  tymże dniu , w  gminie Balkowie pow . Łęczyckim, 
3-letnia córka w łośc ian ina  u to n ę ła  w  ro w k u  do ścieku 
wody u rządzonym .

W  d n iu  15 z. m. w  mieście M ordach  pow . Siedlec­
k im ,  Kazimierz G hotkow ski s to la rz ,  n a z a ju t rz  zaś syn 
jego, skutkiem najedzenia się g rzybów , pomarli .

W  dniu  17 z. m. w łośc ianka  w  gm. W itko w szczy -  
zna gub. A u g u s to w sk ie j , u rodzone  przez siebie dziecię 
płci żeńskiej z a m o rd o w a ła ,  za co pod sąd o ddaną  zo­
stała .

W  dn iu  2 2  z. m. w  gminie O rą tk i  pow . G ostyńskim, 
3-le tn i syn służącćj,  pozostaw iony  bez dozoru , w  sku t­
ku zapalenia się na nim odzieży mocno poparzony, ży­
cie postradał.

W  dn iu  2 5  z. m. służąca  Ja dw ig a  K a z n o w s k a ,  w e  
w s iM e n to w ie  pow . Lubelskim zamieszkała, kopiąc gli­
n ę ,  o b e rw a n ą  ziemią p rzy t łu czon ą  została  i pom im o 
śpiesznego ra tu n k u  do życia p rzy w ró con ą  być nie mogła.

W  d n iu  2 7  z. m. w e  w si L ub o w ic zu  K ontach p o w .  
Ł om ży ń sk im ,  znaleziono w  studni zw łoki n o w o -n a ro -  
dzonego dziecka płci męzkićj. W łaśc iw y  sąd zajm uje 
się w ykryciem  sp raw cy  tćj zbrodni.

W  tym że d n iu  w e wsi Laski poW. P u łtu sk im ,  Roza- 
Ija G niazdow ska  w ło śc ian k a ,  lat 18 licząca, uży ta  p rzy  
m łockarn i ,  przez s w ą  n ieos trożność  śm ierteln ie  pok a­
leczoną została. i ,

W  następujących  miejscach V -k ró l e s tw ie  były p o ­
żary, w  sk u tk u  których spal i ły  się:

W  pow . W ło c ła w sk im , na fo lwarku Kamień zw an ym , 
s todo ła  z zbożem które  na rs. 4 5 0 0  oszacow ane  zosta ło . 
Przyczyna  poża ru  nie wyśledzona. W  mieście 8 iua- 
do w ie  zabudow an ia  gum ienne  ubezpieczone na r s . 8 5 0 ;  
pogorzelec w  ruchom ościach pon iós ł  s tra ty  rs. 4 2 6 3 .  
Przyczyna pożaru  także n iew yśledzona. —  W  mieście 
Sieradzu, gub. W arszaw sk ie j ,  dw a  domy mieszkalne 
w raz  z stajniami ubezp ieczone  na rs. 8 2 3  kop. 7 5 .  
S t r a ta  w  ruchom ościach na rs. 4 5 5  podaną  została.
W e  w si  Nowichcie, p o w .K a lw a r y j s k i m ,  d om  mieszkal­
ny na rs. 3 0 0  ubezpieczony; pożar miał nas tąp ić  w
sk u tk u  n ieos trożnego  obchodzenia się z ogniem tamecz-
nćj s łużącć j.—  W e  wsi Grodzice, pow . O lkuskim, d w ie  
s todołv  w łościańsk ie  w  których spalone zboże na rs .  
6 8 0  oszacow ane zostało. —  W  mieście Łubów , p o w .  
K alw aryjskim , dw a domy mieszkalne ubezpieczone n a  
rs. 2 1 0 ;  przyczyna pogorzeli nie  odkryta. W e  w s i  
Ż u r a n a c h ,  pow .M arjam polsk im , dom d rew n iany  i karcz-
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ma’ u b e z p iec zo n e  na rs. 60, tudzież stodoła nie u b e z ­
p ieczona;— pogorzelcy w  ruchomościach ponieśli ok o ło  
300 rs. straty. Przyczyna pożaru nie -wiadoma.

Doniesienia.
R zą d  gubernjalliy W arszaw ski. — Podaje do powszechnej 

miadomosci :  iż z powodu spelzlćj w term inie  dzisiejszym bezsku­
tecznie liry tacji na wydzierżawienie trzechletnie dochodów pro- 
pinacyjnyeh i konsumcyjnych w mieście Nowym dworze rachu­

j ą c  od d. 20 grudniu (1 stycznia) 1847/8 powtórna licytacja na ta ­
kowe dochody w terminie dnia 14 (26) października r. b., ó go ­
dzinie 12-ćj w południe w biurze rządu gubernjalnego odbywać 
się będzie podlng w arunków przez dziennik guhernjalny w num e­
rach  37, 38 i 39, gazetę codzienną w num erach  240, 243 i 250 i 
inne pisma publiczne ogłoszonych. —  W arszawa d. 24 września 
(5 października) 1847 r.— GubermCor cywilny, rzecz, radzca stanu 
Ł a szc zy k sk i.— Naczelnik kancelarji, M oraczeicski.

'“ M agistra t m iasta W a rsza w y .—  Podając’ do wiadr mości po­
wszechnej ,  że nas tępujące  bilety lombardowe ze specyfikacjami 
nr. 589 na rs. 16, nr. 4075 na rs. 21, nr. 112 na rs. 4, nr . 826 na 
rs.  5, nr. 4738 na rs. 5, nr. 5(58-3 na rs. 4, nr. 6607 na rs. 3, nr. 
7257 na  rs. 6. nr. 2331 na rs. 38, nr. 2332 na rs. 24, nr. 3466 na 
rs. 24, nr. 5632 na rs. 46, nr. 7860 na rs.  1 1, nr, 3447 na rs. 300, 
nr . 3467 na rs. 90, nr. 6916 na rs. 6, nr. 8734 na rs. (i i nr. 5499 
na rs. 5, i sam e. specyfikacje oznaczone nr. 5 7 1 1, 4981, 8922 i 
8037  zhginęly posiadaczom onych, magistrat wzywa każdego 
w  czyim ręku takowe znajdować by się mogły,  ażeby w przecią­
gu sześciu tygodni od daty niniejszego ogłoszenia, czyli do dnia 8 
(20) listopada r. b., do dyrekcji lombardu w ratuszu przy ulicy Se­
natorskiej posiedzenia swoje odbywająećj zgłosił się i p rawo po­
siadan ia  onego biletu udowodnił, gdyż po upływie tego terminu 
now e bilety zastawne ze specyfikacjami i same specyfikacje w 
miejsce zagubionych, tym tylko osobom za poprzedniem opłace­
n ie m  przy padających należy (ości, w ydane zostaną, których nazwi­
ska  w księgach dy rekcji lombardu są zapisane.— W arszawa d. 26 
września  (8 października) 1847 r.— Prezydent,  rzeczy-wisty radz­
ca stanu, G ra jb n er.-  Naczelnik kancelar ji , L u ceksk i.
. tiióu ny  inspektor siada rządow ego kon i w Janow ie.— P o d a­
je  do publicznej wiadomości:  iż z upoważnienia komisji rządowej 
sp raw wew. i duch., w zakładzie stada rządowego koni w Ja n o ­
wie, gub. Lunelskiój, pow. Bialskim, odbędzie się w dniu 8  (20)
październ ika  r . b . ,  o godzinie 10-ej z rana sprzedaż publiczna 27 
klacz, stadnych, pokrywanych w r. h. ogierami angielskiemi pel- 
nć j  k rwi (voll-blut) które zalecają się popraw nym  rodem i jeszcze 
m o g ą  hyc p rzydatne  do dalszej produkcji lub użycia do zaprzęgu i 
pod  wierzch.  Bliższa wiadomość co do maści, wieku i miary klacz 
o raz  ich pochodzenia powzięta liyć może na miejscu w wydziale 
stadnym w Janowie,  lub w kom. rząd. spraw wem. i duch.,  w w y­
dziale przemysłów i kunsztów, w pałacu zwanym Mostowskich.— 
Janów  d. 27 sierpnia (8 wiześnia)  1847 r. —  Zastępca głównego 
nspek tora ,  podinspektor  stada Lberhardt.

R ada opiekuńcza domu p r z y tu łk u  i  pracy. —  Podaje do wia­
domości,  że w;dniu 8 (20) października r. b., o godzinie 4-ćj z po ­
łudnia odbywać się będzie w- kancelarji  domu przytułku i pracy 
licytacja przez deklaracje opieczętowane na dostawę żywności 
w  roku przyszłym 1848, dla osób w ty m że instytucie pomieszczo­
nych.  Każdy przeto mający chęć  ubiegania się 0 tę entrepryzę 
w  czasie i miejsce wyżćj wskazane przybyć zechce, gdzie w arun­
ki każdodziennie przejrzane być m ogą,  vadium rs. 375 wynosi. —  
Warszawa d. 24 września (6 października) 1847 r .— Prezydujący, 
Rakoszewski.

W dniu 2 (14) października r. h., o godzinie 11-ćj rano, w W ar­
szawie, przy ulicy Slo-K rzyzkićj pod nr. 1335, praw nie  zajęte ru ­
chomości,  jako to: meble rozmaite: — o godzinie 12-ćj w południe 
przy ulicy Twardćj  pod nr. 1687, meble rozmaite; —  o godzinie 
1-ćj z | oludnia przy ulicy Krolewskićj pod nr. 1666 meble jesio- 
nowe;—  o godzinie 2-ćj z południa we wsi Woli za rogatką  W ol­
ską, krowy, miedź, sprzęty gospodarskie;— w dniu 3 (15) t. m. i 
r. o godzinie 11-ćj rano, przy ulicy Miodowćj pod nr . 484, meble 
rozm aite ;—  o godzinie 12-ej w południe przy ulicy Wiślanćj pod  
nr. 274 f>b, meble jesionowe;— o godzinie 1-ćj z południa, przy uli­
cy Ordynackićj ped nr . 2875, meble rozmaite, przez publiczną li­
cytację sprzedane zostaną.— Jan Patkowski, kom.

KSIĄŻECZKI LEGITYMACYJNE, Sokolskiego M.kolaja, Dcir.us 
Aleksandra, Korpysińskićj  Marjanny zaginęły. — Znalazca raczy 
złożyć w biurze policji.

Magazyn obuw ia damskiego z ulicy Senatorskićj i rogu Bielań­
skiej, przeniesionym został na Krakowskie-Przedmieście w prost  
towarzystwa dobroczynności pod nr. 434.— F. S tan isław ski.

SE LEP narożny w domu przy ulicy Niecalćj i Wierzbow ćjJ pod 
nr. 6 l4 c .  jest  do najęcia każdego czasu z lokalem do tego pizyle-  
głym. Bliższa wiadomość u gospodarza domu na t-ćm piętrzą.

Józef Kopczyński syn niegdy małżonków z Tekli z l  ej czy ńsk e-h i 
i Antoniego Kopczy ńskiego archiwisty sądu apelacyjnego króle­
stwa Polskiego, właściciela nieruchomości nro 2248A położonćj ,  
mieszkając przy tymże jeszrze wówczas żyjącym swoim ojcu pod 
d op ie ro  rzeczonym num erem  z miejsca tegoż swego ostatniego 
mieszkania w r. 1830 zaginął , i żadnćj o sobie niedaje wiadom o­
ści. Ktoby o pobycie tegoż posiadał w iadom ość,  zechce zawia­
domić fanoilją pod nr. 330 mieszkającą.

Za zniżoną cenę, z pow odu nagłego wyjazdu, są do odnajęcia,  
trzy pokoje z kuchnią,  piwnicą i ki r ró ih ą  na 1-ćm piętrze w !e- 
wćj oficynie w dem u pod r r .  1274y5tf, przy ulicy Newy-Swiał. 
W iadom ość udzieli p. Jan Pomian Suski w tymże lokalu^ miesz­
k a j ą c y -    *

* Dziś w kawiarni  w domu Bocka przy ulicy Nowo- 
Senatorskićj, g rać  będzie Pan C hojnacki z towa- 
rzyszeniem fortepjanu i violor.czeli, celniejsze utwo- 
ry tegoczesnych kompozytorów.

Dzis w kawiarni  z bilardem płzy ulicy Fre ta pod nr. 277, g rać  
będzie tercet Ranriasiewicza.

Dziś w kawiarni przy ulicy Trębackie j obok demu Stejnkielera, 
g rać  i śp iewać będą  pp. Model.

Dzis w kawiarni przy ulicy Trębackićj pod nr . 628 na 1-ćm p ię­
trze. g rać  będzie z kompanją Adamek.

Dziś w nbwo-otworzonćj  kawiarni przy ulicy Bielańskićjpod r r  
609, w- dom o dawniej J lenikowskiego a teraz Majewskiego, grać ł ę  
dzie kw artet W olfa, przy tern lOció-letnia dziewczy nka na słomia­
nym instrumencie g rać będzie rozmaite sztuki. Jutro sekstet Degta.

Dziś w-kawiarni przy ulicy Bielańskiej pod nr. 594 w dem u da- 
wnićj Schultza, trzeci dom od rogu ulicy Dlugićj, g rać  i śpiew ać b ę ­
dą pp. Pape.

Dziś i jutro, w kaw iarni Cuffe de hel/e w e ,  wprost  kolumny kró­
la Zygmunta na 1-ćm piętrze,  g rać  będzie z kom panją  Mi- 
chnouski. Przytem kawa MOCKA codzień.

Dziś w kaw iarn i  pod nr . 297|8  w prost  Zamku na 1-ćm piętrze, 
grać i śp iewać będą pp. Huibcnthat, przytem panna Hege wykona 
rozmaiiesztuki gwizdaniem bez żadnego instrumentu.

TEATR WIELKI. Jutro, Jest temu la t 16.
TEATR ROZMAITOŚCI. Dziś, W ieśniak  i aktorka. D zieci żo ł­

nierskie.
Dzis z rana  ciepła stopni 2, wczoraj  w poł. ciepła stop. 9, t
Wysokos© wody na Wisie stóp 4 cali 4.


